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Na sam „Dodatek“ prenumerować. nie można. 


Przyjmują się do umieszczenia w Inseratach 

OGŁOSZENIA, ODEŹWY, UWIADOMIENIA , DONIESIENIA wszelkiego rodzaju, ty- 
czące się przemysłu, handlu, rolnictwa, sprzedaży, kupna, itp. za opłata 

Od wiersza drobnego za jednorazowe umieszczenie po 7 centów, za następne 
po 3//, centów. Do każdego inseratu załączone być winno 30 centów na 
opłatę stęplową za każdorazowe umieszczenie. 

Listy z pieniędzmi prenumeracyjnemi i inseratowemi przesyłane być winny 
franko do Bióra Ekspedycyi „Czasuć. 

Lisry reklamacyjne nieopieczętowane nie nlegają' fiankowaniu. 

Listy niefrankowane nie przyjmują się. 

Rękopisma nadesłane Redakcyi nie zwracają się. 


ga Numer pojedynczy dziennika kosztuje 10 centów. 


List Cesarza Napoleona do posła fran- 
cuskiego w Londynie hr. Persigny, którego 
tekst podajemy we właściwćj rubryce, po- 
mimo poufałego stylu i formy w stosunkach 
międzynarodowych dotąd całkiem niezna- 
nćj, jest główną skązówką w określeniu 
chwilowego położenia ogólnćj polityki euro- 
pejskićj. Pisany jakby odpowiedź na. podej- 
rzenia i nieufności wypowiedziane w parla- 
mencie angielskim, pisany między zjazdem 
teplickim, gdzie jak się domyślają, nastąpi- 
ło porozumienie między Austryą i Prusami, 
a zjazdem zapowiedzianym w Warszawie, 
w którym upatrują znów dowód porozumie- 
nia się Prus i Rosji, musiał być rozmaicie |jed 
tłumaczony. Według jednych Francya uj |działania dostąpić usiłował. 
rzeć by się mogła łatwo w r. 1860 w tém 


Czy Anglia i inne mocarstwa będa chcia- 
samém położeniu w jakiem była w r. 1840, |ły zająć stanowisko polityce tej odpowiednie 
to jest w obec koalicyi czterech mocarstw, 


lub też przeciwne, o tem sądzić jeszcze w tej 
a co dziwniejsza, z powodu tój samćj kwe-|chwili nie można. Jeżeli przyszło do zgody 
styi syryjskićj, lubo się ona dzisiaj w cat- 


t- |w. sprawie wschodniej, to do tej zgody. po: 
kiem innych przedstawia warunkach. Mówi- |łowicznej zmusił poniekąd Europę głos lu- 
liśmy już kilkakrotnie, dla jakich powodów |dzkości i parcie stanowcze opinii powsze- 
trudno nam uwierzyć w koalicyę przeciw 


chnej. ' Ratunek chrześcian mordowanych 
Francyi, albowiem odpowiedzianoby na nią] wymagał, aby się zgodzono na środki za- 
rewolucyą, i dziś bardzićj niż kiedy. Nie|pobieżenia dalszym rzeziom, zgodzono się 
sądzimy więc, aby obawa koalicyi spowo- 


więc o tyle tylko, aby głos ten publiczny 
dowała Cesarza Francuzów do podobnego uciszyć, aby opinią zaspokoić. Ale w innych 
kroku. Inni znów widzą w tych pełnych po- sprawach, a zwłaszcza włoskiej, trudno na 
lityeznćj uprzejmości dla Anglii wyrazach, jakakolwiek zgodę rachować. Zwłaszcza, 
tém lepićj ukrytą pogróżkę, a nawet nie- 


że sprawa ta zależy jeszcze od dalszych 
które zdania ida dalćj jeszcze, i list ten po- wypadków, których nikt w ostatecznym ich 
równywają z listem pisanym do Cesarza Mi- zakresie przewidzieć nie zdoła.  Miare ich 
kołają przed rozpoczęciem wojny w r. 1654. 


poda wprawdzie aż do pewnego stopnia, 
I my sądem naszym zwiększymy szereg |spósób w jaki Garibaldi przyjmie propo- 
tłumaczeń tego listu: widzimy w nim zaś 


; f zycyę zatrzymania się na zdobyczy Sycylii, 
tylko usiłowanie lubo w sposób niezwykły, |nie przenosząc wojny na stały ląd półwy* 
utrzymania przymierza franeusko-angielskie- |spu, a którą mu od króla sardyńskiego po- 
go, które po wystąpieniu lorda Palmerstona | wiózł p. Ditta.: Głos p. Depretis poddykta- 
w parlamencie i objawach prasy angielskićj 


tora w Palermie, wysłanego z ramienia Pie- 
zdawać się mogło zachwiane. Cesarz Na-|montu, różni się od owej propozycyi i każe 
poleon wziął sam za pióro, bo sam tylko 


mniemać, że. Garibaldi odpowie na owo 
ACZ . każ 3 ie prostem wskazaniem na sztandar 

mógł to napisać, i tak jak napisał. P. Thou wezwanie pros 
mę” GR. mógł r tu gegio Nota naj- | jedności Włoch pod berłem króla sardyń- 
lepićj i najzręczniej zredagowana byłaby 


skiego, który ża przybyciem swem do Sy- 
świadczyła 0 obawie lub o groźbie; Cesarz 


cylii wywiesił. 
zaś chciał okazać Że się ani boi ani też ETER 
grozi, ale chce tam gdzie może i o ile mo- Korespondencya Czasu. 
że, działać razem z Anglią. Inna jest donio- piia 
słość, inne znaczenie listu cesarskiego, ani- 
żeli not p. Thouvenela. Z listu tego okazuje 
się, że Cesarz Francuzów chce aby wierzo- 
no, że głównóm jego życzeniem jest pokój, 
że jeżeli prowadzi wojny, Czyni to tylko 
z konieczności, bo mniema, %€ bez OZW I 
zania stanowczego niektórych kwestyj do- 
konać -dzieła pokojowego W Europie mie 
można; że nie wywołuje Okazy! do WOJNY; 
ani nie sprowadza wypadków, ale je przyj- 
muje o ile go do tego godność Francy! zma* 
sza, Jednym z takich wypadków jost rzeź 
w Syryi: wyprawa stała się tu dla Francyi 
koniecznością, Cesarz | mógł się od nićj u- 
chylić, ale na swoją własną tylko odpowie- 
dzialność uczynić tego niechciał. Nie wcho- 
dzimy, jak dalece list cesarski przekonał 
Europę, a mianowicie Anglię 0 tych. chę- 
ciach, ale zdaje nam się bardzo widoczne 
że przekonać ją miał na celu. 

Na d. 3 b. m. podpisano w Paryżu u- 
mowę 0 interwencyę w Syryi i wydano roz- 
kazy wypłynięcia floty z wojskiem z Tulo- 
nu. Nie wątpiliśmy od samego początku ani 
chwili, że tak będzie; ale zwłoka i że tak 
powiemy powolność Francyi w tćj sprawie, 
w którćj się czuła popartą przez Rosyę 1 
całą opinią publiczną nietylko we Francyi 
ale w Europie, zdaje się przekonywać 0 
szezerćj chęci utrzymania przymierza z An- 
glia, głównie wyprawie téj przeciwną, — bo 
pozwolimy sobie Turcyi nie brać tym ra- 
zem w rachubę, która z natury rzeczy wy- 


dę nieinterwencyi o ile go nie wiąże tra- 
ktat Villafranca. W bieżącej sprawie neapo- 
litańsko-sycylijskićj zdaje się go bardzo wy- 
raźnie przestrzegać. Wszędzie więc przebija 
dążność utrzymania przymierza z Anglią, i 
wnosićby należało, że jak dotąd chce on 
utwierdzić w Europie przekonanie, jakoby 
zamierzonego celu, to jest trwałego pokoju 


Wiedeń 3 sierpnia (spóźnione). 

C Z dziennikami tutejszemi trudno się poracho- 
wać. Czego cheą i do cze80. dążą, odgadnąć nie- 
podobna. Przymierze Anglii is E mmoya; jest im 
ciągłą solą w oku; i zapowia ały już nieraz jego 
koniec z radością potwierdzając potem ze smutkiem, 
że jak trwało tak trwa. Skąd ta niechęć, ta za- 
wiść? Czy stąd, że w przymierzu anglo-francu- 


się jedn druga, zwłaszcza ta ostatnianzAu- 
SĄ? „opł Ay przypuszczeniu, <zy.-dzienniki 
tutejsze łaskawszemi 84 dla Anglii, jak dla Fran- 
cyi? Czy nie czytamy codzień OB tagdor i 
polityce gabinetu St James! zarzutów í Opinia pu- 
bliczna wprawdzie tak we Francy! Jas w Anglii 
mało przywiązuje wagi do polemiki tutejszego 
dziennikarstwa. Musi wszakże mieć P niem sk; 
inąd smutne wyobrażenie, widząc J35 Po Anglii i 
Francyi, nastaje na Rosyę i jak nawet „do zjazdu 
przynajmniej w Teplicach, nielitościwem było dla 
pobratymczych Prus. Teraz 2 tej strony uspokoił 
się trochę zły humor; na jak długo ÓW ABD 
Lecz natomiast zdaje się, że robi się gwattowniej- 
szą „walka przeciw Anglii i Francy!» s zwłaszcza 
przeciw tój ostatniej. Wszystko, 00 pO? odzi ztam- 


w postanowieniach swych nieugięty, więć Się już 
prawie cieszą tutejsze dzienniki % 0porw który mu 
stawia na konferencyi Turcya, i Z wahania się An- 
glii. Ileż przytem innych złośliwych i płytkich do- 
mysłów lub napaści w dzisiejszym, naprzykład ar: 


jedynie za pomocą tego wspólnego z Anglią 


- | późniejsza. Dziś idzie o nieinterwencyę we Wło. 


ąd | przeobrażenie stosunków obecnych na korzyść spra- 


yryi |ły ląd nieprzeszkodzi, Francya i Anglia spokojnie 
-jna to patrzeć będą. 
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rzy. Presse nie waha się wypowiedzieć wyrażnićj 
swych powątpiewań. Wanderer widzi i ocenia le- 


razem. Jest to silna rękojmia: dla: pokoju i dla 
postępu w Europie. Jak się uorganizują Włochy 


wspólnym, stałym, niewzruszonym polityki anglo- 


teresów mocarstw i polityki. Francya chciała zro- 
bić akt ludzkości, a Rosya chciała sobie utorować 
drogę do rozbioru Tureyi. Hr. Kisielew zażądał 
na konferencyi przyznania Rosyi prawa wystąpie- 
nia w obronie chrześcian, gdziekolwiek zaszłaby 
tego potrzeba. Nie jeden raz oznaczyłem różnicę 
polityki franeuzkiej i rosyjskiej względem Tureyi. 
Francya chciała zawsze samych reform w Turcyi 
europejskiej i przyprowadzenia do stanu politycz- 
nego chrześcian, a Rosya chciałaby rozbioru. Fran- 
cya przeczuwała, że reforma jest trudną i że roz- 
biór może się stać koniecznym, lecz chcąc żyć 
w zgodzie z Anglią, nie podawała ręki Rosyi 
w projekcie rozbioru. Co się stało na.konferencyi ? 
Anglia myśląc, że Francya zaczyna z Rosyą spra- 
wę rozbioru, chciała tak wyprawę syryjską okre- 
ślić, że Francya na. podobne określenie przystać 
nie mogła. Z drugiej strony, gdy Rosya występuje 
prawie wyraźnie z projektem rozbioru, Francya 
musiała przeciw niej głosować. Takie są przyczy” 
ny niedecyzyi konferencyi, na którą cała Francya 
się oburza. Zawiniła w tem Anglia, ale główna 
wina spada na Rosyą. Rosya skompromitowała 
Francyą w oczach Anglii. Do tego ona zawsze 
dążyła, ale na tem nie nie zyskują chrześcianie 
Turcyi europejskiej, a chrześcianie syryjscy są 
bezkarnie zarzynani. Cesarz stara się rzecz odro- 
bić i uspokoić Anglią. W tym celu napisał list do 
hr. Persigny, w tym także celu pan Mocquard, se- 
kretarz cesarski napisał list do redaktora irlandz- 
kiego dziennika Limerick, Tipperary and Water- 
ford Examiner. List cesarski zrobił niezłe wraże- 
nie w Anglii i być może, że przyczyni się do u- 
sunięcia przeszkód, które wstrzymują wyprawę do 
Sytyi. Przygotowania do tej bór nie ustają. 
Konferencya może się jeszcze zebrać i postanowić ` 
coś pod zgrozą opinii publicznej. W liście cesar- 
skim jest wiele ważnych rzeczy, a najważniejsza 
ta, że Francya bierze się niechętnie do wyprawy 
syryjskiej dla tego, że widzi wniej początek kwe- 
styi tureckiej. Dyplomacya ma ciężki obowiązek. 
Jeżeli ona nie znajdzie środka na choroby konty- 
nentu, uleczyć się one muszą inną drogą. 

Niedecyzya konferencyi zwróciła oczy ku Ga- 
ribałdemu i myśli jedności Włoch. Jedność Włoch 
i jej następstwa mogłyby przeprowadzić lepiej niż 
dyplomacya sprawę Turcyi europejskiej. Słusznie 
lub nie, panuje przekonanie, że zawieszenie broni 
przez Garibaldego nie wstrzyma dalszego postępu 
rzeczy. Neapol zażądał przez margrabiego de la 
Greca, aby apga i Francya za pomocą okrętów 
przeszkodziły Garibaldemu przerzucenie się na 
brzegi neapolitanńskie, ale ani Anglia ani Francya 
podjąć się tej pracy nie chciały, 

Aleksander Dumas opisuje wiernie wszystko co 
się dzieje w Sycylii. _, 

Szwajcarya miarkuje się i nie wzywa już kon- 
ferencyi w interesie Chablais i Faucigny. Doktor 
Weder prezes rady narodowej powiedział w tym 
względzie mowę bardzo rozsądną. 

Monitor ogłosił o zjeździe w Teplicach artykuł 
Gazety pruskiej który sprowadza ten zjazd do 
bardzo skromnych rozmiarów. Ogłoszenie tego ar- 
tykułu w Monitorze tlumaczy ostatecznie ujemne 
znaczenie zjazdu. 

Hiszpania nie weszła jeszcze jako wielkie mo- 
carstwo do konferencyi syryjskiej, ale trudno, aby 
nie weszłą do niej. Depesza, którą pan Thouvenel 
przesłał w tym celu do dworów za Hiszpanią, 
bardzo jest czytaną. Zniesienie pentarchii europe)- 
skiej jest pożądanem. 5 

W. księżna Helena przejechała do Nicei przez 
Lyon udając się do Genui. Zrobiła tę podróż w wa- 
gonach cesarskich. 

Ambasada marokańska opuści wkrótee Paryż, 
Przed wyjazdem ambasada dała 10,000 fr. na u- 
bogich. paryzkich. i ' 

Wczoraj. odbyła się zapowiedziana rewia puł- 
ków liniowych, na polu wyścigowćm parku bu- 
lońskiego. Rewia była piękna, ale bataliony były 
słabe. Komisarze wojenni mocarstw mogli się na- 
ocznie przekonać, że Francya Się nie zbroi i że 
krzyki Anglii są SE ła ró podstępne. 
Nie dojście konferencyi Wytężyło umysły. List ce- 
sarski przekonał wszystkich, że Cesarz stara się 
o przeobrażenie Europy 0 ty le tylko o ile to nie 
obraża interesu Pd że z Anglią zerwać nie 
myśli. Podniosło = gleidę ale nowe depesze o o- 
kropnościach w *YrJ! znowu ją zniżyły. Trudno 
przypuścić » aby wyprawa do Syryi mogła ogra- 
niczyć się na samćj flocie. Holandya, która stra- 
ciła konsula w Damaszku, posłała dwa okręty do 


jego jest energiczniejszym niż był rząd Ludwika 
Filipa? Czy Cesarz Francuzów nie powołuje do 
tej wyprawy wszystkie państwa? Czy nie uważa 
tego za rzecz ludzkości chrześciaństwa i polityki 
ogólnej? Czy ma się tu koniecznie albo z Anglią, 
albo z Rosyą poróżnić? Czy nareszcie zaspokoiło- 
by to poróżnienie Ost-deutsche-Post, która nawet 
nie jest zadowoloną z tego, że Cesarz Napoleon 
przyjął z radością wiadomość z Teplie o zbliżeniu 
się Austryi i Prus? Cóż dopiero mówić o projekcie 
Cesarza Napoleona, przypuszczenia Hiszpanii do 
wszystkich dalszych kongresów i konferencyj! Dla 
Presse tutejszej, jest to nowy dowód ambicyi, du- 
my, chęci panowania Cesarza Napoleona nad Eu- 
ropą! Hr. Rechberg miał w téj mierze inne prze- 
konanie. Lecz Presse i w depeszy hr. Rechberga 
widzi odpowiedź odmowną, a zatem upokarzającą 
dla Franeyi. Cóż począć, kiedy dziennikarze tu: 
tejsi, nawet w niemieckim języku pisanych depesz 
nierozumieją. 

Rozwiodłem się za długo może nad tem przed- 
miotem, lecz usprawiedliwi mię ważność powołania 
któreby właśnie teraz więcej niż kiedykolwiek 
może dziennikarstwo tutejsze pojąć powinno było. 


Wiedeń 5 sierpnia. 

Q List Cesarza Napoleona do hr. Persigny, U- 
ważają tutejsze, dzienniki za nowy zwrot w polity- 
ce francuskićj i za dowód, że Anglia stała na pun- 
kcie odstąpienia od przymierza z Francyą. Widzą 
w nim nareszcie jakby odpowiedź na zjazd w Te- 
plicach. Zagrożony koalicyą, Cesarz Francuzów 
zwrócił się ku Anglii i zrobił jej, jak twierdzą, 
nowe koncesye, żeby przymierze utrzymać. . Ost 
Deutsche-Post zapytuje, czy lud angielski przyrze- 
czeniom i oświadczeniom Cesarzą Napoleona uwie- 


pićj sytuacyę i w stałość przymierza Francyi z An- 
glią wierzy. Idąc głębićj, dodać trzeba, że list 
cesarski to tylko powtórzył, eo: było dotąd główną 
tego przymierza podstawą, to jest, chęć ciągła i 
niezmienna Cesarza Napoleona działania we wszy: 
stkich kwestyach zgodnie z Anglią i trzymania 
się względem innych państw drogi spokojnych na- 
rad i porozumienia. Pociski które przeciw tćj po- 
lityce. miota dziennikarstwo niemieckie, sięgają ró- 
wnie Francyi jak Anglii. Polityka: tych «dwóch 
państw jest wspólna, i cel główny jeden i ten sam. 
Dla tego usunięcie różnicy, gdy takowa niekiedy 
się pojawia w sposobie zapatrywania się na środ- 
ki lub szezegóły, nie trudne przy otwartości z ja- 
ką Cesarz Napoleon III i rząd angielski wzglę- 
dem siebie postępują. Porozumienie się to byłoby 
trudniejszóm, gdyby tak Anglia jak Francya my- 
ślały o téj walce wyłącznych interesów, które po- 
dług tutejszych dzienników, ciągle przymierze tych 
dwóch państw podkopują i prędzćj lub późnićj 
rozbiją. Dotychczas przyznać trzeba, że te intere- 
sa ani zgody w zapatrywaniu się na politykę o- 
gólną, ani korzyści płynących ztąd tak dla każ- 
dego z tych dwóch państw, jak dla ich wspólne- 
go planu, na szwank nie wystawiły. Owszem zda- 
je się, że oba. narody i oba rządy czują coraz 
więcćj pociąg i potrzebę ścisłego trzymania Się 


i jak kwestya wschodnia się rozwiąże, to rzecz 


szech i o interwencyę w Syryi. Anglia była cią- 
gle za pierwszą i Cesarz Napoleon z tą się zasa- 
dą zgodził; równie jak otrzymał od Anglii i za Jej 
pomocą od innych mocarstw, „godzenie się na in- 
terwencyę w Syryi. Są to więc Koncesye wzaje- 
mne i w gruncie szczegółowe. Zasadą i celem 


franeuskićj tak we Włoszech jak w Turcyi, jest 


wiedliwości i z uwzględnieniem tak. życzeń naro- 
dowych, jak równowagi europejskićj. Wypadki 
może jeszcze nie do jednćj między Francyą i An- 
glią dadzą powód dyskusyi, !90% to pewna, że 
osiągnięcie tego celu, obu tym państwom będzie 
zarówno pożytecznóm, i w tém leży pewność, że 
się zawsze porozumieją. Wojska francuskie z tego 
powodu już są w drodze do SY!Y!, a jeżeli Gari- 
baldemu wojsko neapolitańskie wylądować na sta- 


Jutro Komitet 21 Rady Państwa ma posiedzenie 
ogólne. Program hr. Sechenego ma za sobą wię- 
kszość. Czy przyjdzie nad nim do dyskusyi tn | cila 
pleno, niewiadomo. pere 0 , , 

Onegdaj vesarz był na próbie żniwiarek w Fouil- 
leuse: Próba dobrze się msg Najlepszemi żniwiar- 
kami pokazały się angielska Bergesse and Ney, 
a francuzka Mazier. Znawcy uważają wynalazek 
żniwiarek prawie za dokładny. Na próbie żniwia- 
rek rolnicy byli zdania, że tegoroczne żniwa wę 


Paryż 2 sierpnia. 

Zaonegdajsza konferencya zebrana w sprawie 
syryjskiej omyliła opinią i nić nie postanowiła. 
pinia szła według głosu sumienia, oburzonego na 
widok rzezi chrześcian, A konferencya według ìn- 


UOCE 104 
Pa będą mnićj niż mierne. Czas się nie po- 

Wczoraj Cesarzewicz był wsłieeum wersalskiem. 
Uczniowie zaśpiewali mu sałvumcfae imperatorem a 
on. wyrobił; dla uczniów rekreacyą. 

„Cesarzowa żyje ;cicho; w. Eaux Bonnes. Sabau- 
dya i Algier sposobi» się na przyjęcie Cesarstwa. 
W podróży Cesarstwo mają się zobaczyć nietylko 
z królem, sardyńskim, lecz także z królową hisz- 
pańską. Wracając z Algieru, Cesarstwo mają wstą- 
pić do Barcelony gdzie spotkają królowę. 

W paryzkim kolegium jezuiekiem jest jeden za- 
konnik który był długo na Białćj Rusi i który 
mówi dobrze po polsku. Zajmuje się on z rozkazu 
jenerała tłumaczeniem dzieł Skargi. OO. Jezuici 
uważają Skargę za najwyższą indywidualność ja- 
ką wydał ich zakon, a język polski za najbogat- 
szy. Przypomina mi to kardynała Mezofanti który 
lubił mawiać iż woli czytać Tassa w tlumaczeniu 
Kochanowskiego. 


Lwów 1 sierpnia. Dzisiejszy numer czasopi- 
sma Czytelnia dla młodzieży zamieszcza po niemie- 
cku i po polsku następujące ostrzeżenie wydane 
do p. Karola Cieszewskiego, odpowiedzialnego 
redaktora: ? 

W piśmie „Czytelnia dla młodzieży“ pojawia się 
od niejakiego czasu szkodliwa dążność, gdyż pi- 
smo to peryodyczne, przeznaczone dla młodzieży, 
rzuca się wytrwale na powagę naukowych zakła- 
dów publicznych, a fałszywóm draźnieniem i szko- 
dliwóm podbudzaniem młodzieńczćj próżności sta- 
ra się odwieść młodzież od poważnćj pracy. 

Dążność ta występuje najwyraźnićj w zatrzyma- 
nym numerze l5tym z dnia 21go b. m. Artykuł 
„Przypomnienia* wystawia naukę niemiecczyzny 
i greczyzny, jakoteż matematyki, równie i me- 
todę wykładu historyi w zakładach publicznych 
zą środek do przytępienia ducha, jak znowu u- 
miejętność prawniczą za środek do usunięcia każ- 
déj innćj wiadomości, dawnićj nabytćj. Artykuł ten 
stara się także poniżyć służbę urzędniczą i stano- 
wisko porządnego obywatela państwa. 

Ponieważ dążność ta jest nieprzyjazną podsta: 
wom spółeczności monarchii i niezgadza się z u- 
trzymaniem publicznego spokoju i porządku, nie 
może więc być Ścierpianą tak w ogólności jak 
w szczególności w piśmie dla młodzieży, i przeto 
w skutek polecenia wysokiego ce. k. prezydyum 
namiestnictwa z dnia 28go t. m. 1. 4541/pr. za wspo- 
mniane przekroczenia daje się panu pierwsze 
ostrzeżenie pisemne z tym dodatkiem, żeby 
je umieścić w numerze „Czytelni“ mającym wyjść 
dnia 1go sierpnia 1860. 

Lwów 30 lipca 1860. 
Chomiński. 

Wiedeń 5 sierpnia. Jutro rozpocząć się mają 
osiedzenia wielkiego komitetu Rady ręce do 
których przygotowywali się od dni kilku członko- 
wie tegóż komitetu, w różnych kółkach naradza- 
jąc się nad rolą stronnictw które niejako repre- 
zentują. Oczywiście, że i wtym razie członkowie 
węgierscy osobno idą, jakkolwiek wieść niesie, że 
i niektórzy członkowie innych stronnictw łączą 
się z węgierskimi co do pewnych dążeń. Presse 
nawet wyrażnie mówi, że się utworzyła koalicya 
stronnictw arystokratycznego, węgierskiego i ko 
ścielnego, w celu pokonania stronnictwa niemiec- 
kiego. Presse widocznie nabiła sobie głowę, że tu 
idzie o przywileje stanów, gdy tymczasem cała 
walka jeśli się rozpocznie w wskazanym przez tu- 
tejsze dzienniki kierunku, toczyć się będzie mię+ 
dzy autonomią a biórokracyą. Mogą wprawdzie 
dążenia Węgrów dalój sięgać niż np. szlachty cze- 
skićj, mogą mieć nawet pewien odcień separaty. 
zmu, czyli raczćj federacyjnego stosunku prowin 
cyj względem siebie, lecz niemają i mieć niemogą 
socyalnéj cechy. 

O.-D.-Post mówi, że węgierscy członkowie Rady 
przedstawili na tych przygotowawczych zebraniach 
propozycyę w postaci memoryału, którego autorem 
jest podobno hr. Szecsen. Wybornie, mówi ona, napi- 
sany program, oparty na zasadach czystćj federacyi, 
a jego ogłoszenie nieomieszka sprawić wielkiego 
wrażenia. Ten sam dziennik mniema, że wniosek 
ten węgierski może liczyć na znaczną większość 
w wydziale, „albowiem znane osoby, które na 
pierwszych posiedzeniach Rady pełaćj wyraziły 
się w sposób taki, iż je można było poczytywać 
za przeciwników obecnego wniosku węgierskiego, 
teraz zupełnie do takowego przystąpiły. Rada pań- 
stwa zbliża się niezawodnie do najważniejszćj chwili 
swojego działania. 

Oestr. Zig zachęca do przyspieszenia posiedzeń 
Rady, aby położyć koniec pogadankom, które za- 
miast spajać, bardzićj jeszcze rozdzielają sprzeczne 
żywioły z jakich Rada złożona. Mówi ona również 
o połączeniu arystokratyczno - kościelnego stron: 
nictwa z węgierskiem, które ma wnuściech jedność 
państwa, a to dla tego, aby tem snądnićj osłonić 
swoje dążności. Partya przeciwna, Która pod wzglę- 
dem narodowym reprezentuje Diemczyznę, a pod 
socyalnym mieszczaństwo, niema ułożonego pro- 
gramu. Idzie tu nie o wzmocnienie państwa, lecz 
o osłabienie go przez system federacyJny. 

W ogóledzienniki wiedeńskie przemawiają przeciw 
partyi federacyjnćj bardzo energicznie. 

W następującym artykule mówi O.-D.-Post, że 
w wydziale z 21, ani wątpić, że partya węgier 
ska będzie miała dwie trzecie głosów po sobie, 
i to nietylko liczebnie większość na jéj stronie 81 
znajdzie, albowiem przeważniejsi członkowie, Ja- 
koto: hr. Clam-Martinic, biskup Strossmayer, bar. 
Sałvotti przystąpili podobno do programu hr. Sze- 


-|między członkami 


czena i hr. Apponego. Wanderer znów twierdzi, że 
węgierskimi Rady państwa 
a stronnictwem liberalnem węgierskiem w kraju 
nastąpił pewien kompromis, co ztąd juź poznać, 
że dzienniki tego ostatniego stronnictwa, które do- 
tąd ignorowały posiedzenia Rady państwa, zaczy- 
nają się niemi wielce zajmować. A 

en stan rzeczy niepokoi dzienniki wiedeńskie. 
Dążeniem ich artykułów rozumowanych jest wi- 
docznie okazać rządowi, że niemasz innego spo- 
sobu osłabienia falangi węgierskićj, jak żeby jej 
odciągnąć wszystkie te żywioły, które z nią za- 
warły koalicyę w imie liberalizmu. Ażeby zaś tego 
dokonać, trzeba zdaniem ich, niewypowiedzianem 
wprawdzie wyraźnie, lecz łatwo dającem się wy- 
prowadzić z ducha ich wyrażeń — trzeba, powta- 
rzamy zdaniem ich, popuścić liberalizmowi wodze, 
dawszy przedewszystkiem dziennikarstwu całą swo- 
bodę dyskusyi o rzeczach publicznych. Ten kieru- 
nek daje się szczególnićj spostrzegać w dzisiej- 
szym wstępnym artykule O.D.Post: myślą jego, 
wewnętrzną jest, aby spiesznie, przed rozpoczę 
ciem pełnych obrad Rady państwa, takie poczynić 
zmiany organiczne państwa, któreby czynem oka: 
zały, iż jedność państwa nie jest czczą ideą. ani 
też niezamyka się w biórze urzędniczem. Rozu- 
miemy, co się ukrywa pod tą masą słów krążą- 
cych do okoła, a nieśmiejących dać rzeczom wła- 
ściwój nazwy, : 

— JCKAp. Mość postanowieniem z dnia 1go bm. 
przeniosłszy hr. Leopolda Lażańskiego namiestnika 
Morawy na własną jego prośbę ze względów na 
stan zdrowia, na dożywotni spoczynek, nadał mu 
wielką wstęgę orderu Leopolda w nagrodę jego 
wieloletniej pożytecznej służby, tudzieź udowodnio- 
nej wierności i przywiązania, a zarazem księcia 
Karola Lobkowica namiestnika Niższej Austryi 
przeniósł w tym samym charakterze do Morawy, 
zarząd zaś namiestnictwa w Niższej Austryi po- 
wierzył prezesowi rządu krajowego w Szląsku bar. 
Antoniemu Halbhuber. 

— JCKAp. Mość zamianował radzeami sekcyi 
w ministerstwie policyi: Józefa Franz radzeę se- 
kcyi, niegdyś naczelnika bióra prezydyalnego przy 
rządzie jeneralnego gubernatora Węgier; Dra Igna- 
cego Kraus sekretarza nadwornego, mianując go 
zarazem naczelnikiem bióra prezydyalnego, tudzież 
sekretarzy nadwornych w tem samem ministeryum : 
Karola Fidler i Karola Hiersch. 

— JCKAp. Mość nakazał zwinięcie dyrekcyi po- 
datkowej w Opawie, którego termin później ogło- 
szonym będzie. 

— JCKAp. Mość nadał X. Maciejowi Bulowskie- 
mu, proboszczowi w Bielsku, złoty krzyż zasługi 
z koroną za zasługi położone dla kościoła i szkoły. 

— Znany naszym czytelnikom (patrz Czas Ner 
175) ustęp z feljetonu Gazety Wiedeńskiej datowa- 
nego z Poczdamu pod dniem 26 lipca, który mó- 
wi o stanie krajów polskich, przeszedł pod formą 
listu datowanego „Poznań 31 lipca“ do sobotniej 
Gazety krzyżowej, a nazajutrz do wielu innych ga- 
zet. Wypuszczono z niego tylko jedno słówko zdra- 
dzające, że list nie w Poznaniu pisany. I oto ma- 
my żywy przykład fabrykowania listów o Polsce. 

— Wychodzący we Florencyi dziennik Za Ve- 
nezia nie może być przesyłany przez poczty au- 
stryackie. 

— Urzędowy Giornale di Verona donosi w de- 
peszy telegraficznćj z Wiednia, że koronacya J. 
C. Mości jako króla węgierskiego nastąpić ma 
w miesiącu wrześniu. Ten sam dziennik podaje 
w liście z Wiednia, że podatki mają być podwyż- 
szone. Oestr. Ztg z tego powodu pisze, źe tak po- 
mieniona depesza jako i pomieniony list są zu- 
pełnie prywatne, nie zasługujące na wiarę, a o 
podwyższeciu podatków niema teraz mowy. Jest 
to zaprawdę szczególny sposób traktowania spraw 
dziennikarskich, gdy dzienniki urzędowe takie po- 
dają rzeczy, którym niearzędowe zaprzeczyć mogą. 

— Gazeta wiedeńska i Donau Ztg prostują po- 
danie dawniejsze tak wiedeńskich jako i peszteń- 
skich gazet co do wielkićj liczby ranionych w cią- 
gu wypadków peszteńskich, tudzież umieszczenia 


deh w szpitalu, gdzie ich odwiedził fzm. Benedek 


io stósunki ich wypytywał się, tudzież o okoli- 
czności wśród jakich poranieni byli. Pomienione 
dzienniki twierdzą, że nikt ranionym nie został, a 
Donau Ztg dodaje, że przypisać to należy zacho- 
waniu się wojska, gdyż kawalerya płazem rozpę- 
dzała tłumy, a piechota używała tylko kolby. 

— Czytamy w dziennikach tutejszych: Ministe- 
ryum sprawiedliwości wydało pod d. 23 lipca roz- 
porządzenie do wszystkich sądów i prokuratoryj 
w Węgrzech względem języka sądowego. Nastę- 
pujące języki mają bYĆ używane w sądownictwie 
wedle tego jak strona żąda: 1) węgierski i 
niemiecki w całych Węgrzech; 2) słowacki, 
w komitatach: Peszt, Ostrzyhom, (Gran), Brzety- 
sław (Pressburg), OrAwa-Turcza, (Arva-Turocz), 
Tiekow (Bars), Hont, Tiptawa, Nowograd, Nitra 

órna i dolna, Zwoleń., ( ohl), Trenczyn, Szoproń 
Qedenburg), Barania, Źćlezna (Fisenburg) Moszoń 
Wieselburg), Aba- Ujvar-Torna, Szarysz (Saros), 
Uhwar, (Ungh) Gemer, Zemneń (Zemplin), Spiż, 
Bekesz-Czanad; 3) rumuński: Marmarosz, Bihar, 
Satmar, Arad i Bekesz-Czanad; 4) ruski: Bereż- 
Ugocza , Uhwar, Marmarosz i Zemneń, — Urzędy są- 
dowe obowiązane sąw stósunkach zestronami ustnych 
i pisemnych używać języków dla stron zrozumia- 
łych. Stronom wolno używać języka albo niemie- 
ckiego albo którego zZ innych używanych w kra- 
Ju, wedle powyższego rozdzielenia komitatów. We- 

e tego jak strona używa którego z pięciu języ- 
ków, mają jój być w tym języku doręczane wszel- 
kie pisma wyszłe od władz sądowych i protokóły 
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ustne lub pisemne z nią przedsiębrane. Wyroki są- 
dowe wydawane będą w dwu językach: w nie 
mieckim tudzież w tym języku jakim strona mówi. 
W razie jeźli strona żaduego z pomienionych ję- 
zyków nieposiada, ma być jéj dodany tłumacz. 
Co się tyczy języków rumuńskiego i ruskiego, tak 
strony jak i sądy używać mają głosek łacińskich. 
Gminy uważane są tak jak prywatne osoby pod 
względem językowym. O tem zawiadomione być 
winny wszystkie sądy, adwokaci, notaryusze itd. 
z nakazaniem ścisłego przestrzegania przepisów. 

— Podczas wyścigów konnych w Kołoswarze 
zebrało się jak pisze Pesti Naplo wielu obywateli 
tak siedmiogrodzkich jak i węgierskich i w d. 27 
lipca nastąpiło „zbratanie się“ między Węgrami 
a Rumunami. Podczas koncertu owego wieczora, 
kiedy prześpiewano rumuńskie pieśni narodowe, 
rozległ się okrzyk „niech żyją Rumunie!* i z ga- 
leryi ktoś zrzucił świstek, na którym był wiersz 
o braterstwie dwóch ludów, co tysiąc lat. wspólne 
dzieląc niebezpieczeństwa, podają sobie teraz na 
nowo bratnie dłonie. Wieczorem była uczta, na któ- 
rój wznoszono na przemian w obu językach toasty, 
i miano mowy ten sąm przedmiot rozbierające. 
Dzienniki wymieniają imiona. obecnych tam zna- 
komitszych obywateli, 


Francya. 


Ostatnie dzienniki belgijskie podają oryginalny 
tekst listu Cesarza Napoleona do posła francuskie- 
go w Londynie, którego osnowa w wiernem tłu- 
maczeniu jest następująca: 

i SaintCloud 29 lipca, 

„Kochany Persigny! Interesa tak mi się wydają 
być zawikłane skutkiem nieufności rozsiewanćj 
wszędzie od cząsu wojny włoskićj, iż piszę do 
Ciebie w nadziei, że rozmowa otwarta z lordem 
Palmerstonem, zaradzić może istniejącemu złemu. 

„Lord Palmerston zua mnie i uwierzy mym sło- 
wom. Możesz mu więc powiedzieć odemnie jak 
najwyraźnićj, że od zawarcia pokoju w Villafran 
ca jednę tylko miałem myśl, jeden cel, tj. stwo- 
rzyć nową erę pokoju i żyć w dobrem porozumie- 
niu z wszystkimi moimi sąsiadami a szczególnićj 
z Anglią. KF 1 

„Zrzekłem się Sabaudyi i Nicei: nadzwyczajny 
tylko wzrost Piemontu skłonił mnie jedynie do te- 
go, aby znowu zapragnąć przyłączenia do Francyi 
prowincyj czysto francuskich. 

„Ależ powiedzą, chcesz pokoju, a zwiększasz 
nad miarę siłę wojskową Francyi. Fakt ten najzu- 

ełnićj zaprzeczam. Armia moja i flota nie dła ni: 

ka niemają grożnego. Moja marynarka parowa, 
o wiele niewystarcza na własne nawet potrzeby, 
a liczba parowców niewyrównywa liczbie statków 
żaglowych, jaką uważano za konieczną za czasów 
króla Ludwika Filipa. 

„Mam 400,000 ludzi pod bronią, lecz odciągnąw- 
szy od tćj liczby 60,000 w Algieryi, 6000 w Rzy- 
mie, 8000 w Chinach, 20,000 żandarmów, chorych, 
nowozaciężnych, każdy przekona się o tej prawdzie, 
że pułki mnićj są liczne, niż za przeszłego rządu. 
Jedynym przybytkiem kadrów było utworzenie 
gwardyi cesarskićj. 

„Zresztą chcąc pokoju, pragnę zarazem uorga- 
nizować siły kraju na najlepszą jak tylko można 
stopę, bo jeżeli w czasie ostatnich wojen obcy wi- 
dzieli tylko świetną ich stronę, ja zbliska niejedną 
dostrzegłem wadę i chcę jéj zaradzić. To przeko- 
nywa, źe od pokoju w Villafranca nie nie uczyni: 
łem ani pomyślałem, coby mogło kogo zatrwożyć. 

„Instrukcye jakie dałem Lavalettowi przy wy- 
jeżdzie jego do Stambułu, ograniczały się na tem: 
„czyń co tylko możesz, aby utrzymać statu quo“, 
interesem jest Francyi, aby Turcya Żyła jak naj- 
dłużej. ak 

„Teraz nastąpiły rzezie w Syryi i piszą, że się 
cieszę znalazłszy nową sposobno é rozpoczęcia woj- 
ny i odegrania nowćj roli. Zaiste mało mi przy- 
znają zdrowego rozsądku. Jeżeli natychmiast za- 
proponowałem wyprawę, pochodzi ztąd, że podzie- 
lam uczucie ludu, który mnie na czele swem po- 
stawił i że wiadomości z Syryi przejęły mnie 0- 
burzeniem. Pierwszą myślą moją niemnićj jednak 
było porozumieć się z Anglią. | 

„Cóż innego jak interes ludzkości skłonićby mnie 
mogło do wysłania wojsk w te strony? Czyż np 
posiadanie tego kraju wzmocniłoby moje siły? 
Czyż mogę taić sobie, Że Algierya, pomimo spo- 
dziewanych na przyszłość korzyści, jest przyczyną 
osłabienia Francyi, która od lat trzydziestu poświę- 
ca jej najczystsze złoto i krew swoją? 

„Powiedziałem w T- 1852 w Bordeaux, a zda- 
nie moje jest dziś takie samo, że wielkie zamie- 
rzam zdobycze, ale we Francyi samćj. Jej organi- 
zacya wewnętrzna, Je) rozwój moralny i wzrost 
jej zasobów, mogą ogromny jeszcze postęp uczy- 
nić. Obszerne to pole dla mojej ambicyi i wystar- 
czające aby ją zaspokoić. 

„Trudno mi było porozumieć się z Anglią w przed- 
miocie Włoch środkowych, gdyż związany byłem 
pokojem w Villafranca; eo się tyczy Włoch połu- 
dniowych, wolny jestem od zobowiązań i nie nie 
pragnę bardzićj jak działać zgodnie z Anglią pod 
tym jak pod każdym innym względem; lecz na 
Boga! niechże znakomici mężowie stojący u steru 
rządu angielskiego pozbędą się drobnostkowych 
zawiści i niesłusznych podejrzeń; zrozummy się 
szczerze jako uczciwi ludzie, jakimi jesteśmy, 2 
niepostępujmy jak łotry, którzy się chcą wzajemnie 
w pole wyprowadzać, 

„Powtarzam, taka jest myśl moja. Pragnę, aby 
włochy jaką bądź drogą uspokoiły się, lecz bez ob- 
cój interwencyi, i aby wojska moje opuścić mog*y 
Rzym bez narażenia bezpieczeństwa Papieża. 


„Życzyłbym sobie bardzo nie być zmuszonym 
do wyprawy syryjskiej, a w każdym razie nie od- 
bywać jej sam, raz, że wielkie spowoduje wydat- 
ki, powtóre, że się lękam, aby ta interweneya nie 
poruszyła sprawy wschodniej ; lecz z drugićj stro: 
ny nie widzę sposobu oparcia się opinii publicznćj 
mego kraju, który nie zrozumie nigdy jak można 
przepuszczać bezkarnie nietylko rzezie chrześcian, 
lecz spalenie naszych konsulatów, rozdarcie na- 
szych chorągwi i łupienie klasztorów będących 
pod naszą opieką. 

„Wypowiedziałem ci całą myśl moją bez ogród- 
ki i nie nie przemilezając. Zrób z lista mego uży- 
tek jaki za stósowny uznasz i wierz w szczerą 
moją przyjażń. (podp.) Napoleon*. 

Włochy. 

Wojska sycylijskie krórych pierwszy oddział za- 
jął 26 lipca miasto Mesynę, skoncentrowały się 
około 27 lipca w tem mieście i jego okolicy, lecz 
oddział wojsk królewskich pod dowództwem jene- 
rała Clary zajmował jeszcze ciągle warownię me- 
syńską. Według korespondentów z Palerma, armia 
sycylijska — chociaź ten wyraz jest mniej stóso- 
Wny, zważając na szczupłość jeszcze wojsk sycy- 
lijskich — składa się jak następuje: 

, 1) Wojska zupelnie uorganizowane i na linii bo- 
jowćj będące: 

Trzy brygady piechoty liniowćj, każda po cztery 
bataliony; brygadą 1szą dowodzi Bixio, 2gą Me- 
dici, 3cią Cosenz. 

Cztery bataliony strzelców „z pod Etny;* bataliony 
te złożone są z ochotników sycylijskich, którzy się 
zobowiązali pełnić służbę przez całą wojnę. Jedna 
kompania strzelców genueńskich. Dwa bataliony 
strzelców „alpejskich“ wyborowych. Jeden batalion 
„synow wolności“, rodzaj legionu eudzoziemskiego 
liczącego 900 ludzi a zostającego pod dowództwem 
pułkownika angielskiego Dunne. 

Dwie baterye artyleryi; jeden batalion inżynie- 
ryi. Jeden szwadron jazdy. 

2) Wojska których organizacya nie jest jeszcze 
skończoną: | 

åta i 5ta brygada piechoty liniowćj; sześć bata- 
lionów (5, 6, 7, 8, 9, 10) strzelców z pod Etny. 
Pułk jazdy. Dwie baterye artyleryi. 

3) Zaczęto dopiero formować drugi pułk jazdy 
i piątą bateryę artyleryi. 

4) Milicya czyli gwardya narodowa, obowiązana 
bronić wyspy. Dzieli się ona na dwa rodzaje: uru- 
chomioną i miejscową: uruchomiona obowiązana 
jest bronić całéj wyspy i maszerować na każdy 
punkt zagrożony ; miejscowa obowiązana jest tylko 
do utrzymania porządku i obrony swćj gminy. 

Taki skład i liczbę armii sycylijskićj potwier- 
dza rozkaz dzienny do wojska wydany przez Ga- 
ribaldego w chwili, gdy po potyczkach stoczonych 
przez oddział Medicego przybył pod Milazzo do 
obozu w Meri w d. 19 lipca i objął osobiste do- 
wództwo nad wojskami tam zgromadzonemi. Ten 
rozkaz dzienny brzmi: 


„Meri 19 lipca. Rozkaz dzienny do wojska. Bry- 
gada Medici dobrze zasłużyła się ojezyznie. Żoł- 
nierze nasi, atakowani przez przewyższające siły, 
dowiedli raz jeszcze, co mogą bagnety w rękach 
synów wolności. 

„Jenerałowie brygady: Cosenz, Medci, Carini 
i Bixio są posunięci na stopień jenerał majorów; 
Pa 0 Eber został mianowany jenerałem bry- 
gady. z 

„Armia narodowa sycylijska składać się będzie 
w téj chwili z czterech dywizyj piechoty : pier- 
wszćj kategoryi, z brygądy artyleryi i z brygady 
jazdy. Dywizye wezmą numera poczynając od 
156j (14 dywizyj piechoty liniowój jest w armii 
sardyńskićj czyli półnoeno-włoskićj, a Garibaldi 
uważając wojska sycylijskie za część armii sar- 
dyńskićj, dywizyom i pułkom sycylijskim daje dal- 
sze numera porządkowe. P. R. Cz.) Dla sformo- 
wania brygad w tych dywizyach, (jenerałowie-ma- 
jorowie uczynią natychmiast przedstawienia co do 
nominacyi oficerów. 

„Na przyszłość armia przybierze nazwisko „ar- 
mii południowćj.* Naczelnik sztabu głównego otrzy- 
muje polecenie wykonać ten rozkaz. Podpisano: 
Dyktator — Józef Garibaldi. * 

Korespondent z Mesyny do Opinione Nationale 
donosi, iż liczba wojsk sycylijskich w Mesynie 
i okolicy znajdujących się, wynosi do 18,000; inni 
korespondenci podają tylko na 12,000. 

Co się tyczy składu i formacyj wojsk sycylij- 
skich, dodać tu należy, iż list z Palermo do Opi- 
nion Nationale donosi, że gdy wszyscy księża i 
zakonnicy w Sycylii Jeszcze przed wylądowaniem 
Garibaldego wzięli udział w powstaniu téj wyspy, 
a wielu z nich chwyciło zą broń aby wypędzić 
wojska królewskie i walczyło tak w pierwszćm 
boju w Palermie jak i następnie w potyczkach 
w ciągu całćj wyprawy Garibaldego, — przeto u- 
formowano w Palermie osobny oddział ochotników 
duchownych, Z Których połowa rozdzielona między 
pułki, gaj zagrzewąć żołnierzy do boju, druga 
połowa spin ać ma oddzielny batalion i osobiście wal- 
czyć”. — 2Qdzle to więc oddział żołnierzy zakonni- 
ed przypominający zakonne rycerstwo w śre- 
dnich wiekach. Neue Preuss. Ztg powtarzając tę 
wiadomość, dziwi się najmoenićj ze wszystkich ta- 
kiemu zakonnemu żołnierstwu, a zapomina, że 
właśnie zakonne żołnierstwo, Krzyżacy, złamawszy 
z czasem swe śluby, dało początek Prusom. 
ez oniesieniach o walee w Milazzo i zaję- 
ciu tego miasta przez wojska sycylijskie, utrzy- 
mywano, iż mieszkańcy Milazzo będące stronnika- 
mI królewskiemi, wzięli udział w walce i w czasie 
boju na ulicach razili z okien żołnierzy Garibal- 
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powtóre karta geograficzna z wyliczeniem nazwy 225 
jéj szczegółów, jakoto gór, dolin, jarów, wód, wiosek 
i siedzib, lasów i polan itd. Gdy od lat kilku coraz 
większa liczba osób wybiera się w te nasze góry, gdzie 
tyle nasuwa się cudnych widoków i tyle historycznych 
pamiątek, przeto „Przewodnik“ niniejszy czyniąc za- 
razem zadosyć tytułowi swemu, odpowiada potrzebie 
prawdziwćj. 

— Dziś odbył się pogrzeb śp. Dra Aleksandra Ku- 
szańskiego, 88-letniego starca, lekarza niegdyś gwar- 
dyi napoleońskićj z cząsów pierwszego cesarstwa. 

— Piszą nam z Andrychowa, że w okolicy Zatora 
popełniono okropną zbrodnię w nocy 31go lipca. Za- 
mężna Teresa G. podrzuciła w nocy córkę swoją 2V 
lat liczącą Maryę G. przed młynem, w którym ojciec 
tego dziecięcia Józef W, zą parobka służył. Obcy lu- 
dzie znalazłszy dziecko nakarmili je i uśpili w izbie 
czeladnćj. Około godziny léj w nocy nadjechał z Kra- 
kowa Józef W., a poznawszy własną swą córeczkę, 
niepytając skądby SIĘ z tak daleka od swój matki na 
tém miejscu wzięła, wynosi ją po cichu z domu i rzu- 
ca w wezbraną Skawę, upatrzywszy najgłębsze miejsce. 
Według własnego zeznanią zbrodniarza, stał on przez 
chwilę nad brzegiem rzeki, przypatrując się jak spie- 
niona woda uniosła ofiarę, a potém wróciwszy do do- 
mu najspokojnićj zasnął. Ciała dziecięcia nieznalezio- 
no dotąd. 

— Podczas popołudniowćj burzy w sobotę, piorun 
uderzył w polu pod Staniątkawi i zabił gospodarza i 
parę koni. Parobek będący przy koniach padł na zie- 
mię odurzony, lecz nie doznał żadnćj szkody, trzeci 
zaś koń potargawszy zaprzęg, uciekł. 


wę francuską i zachęca monarchę do poskromie- 
nia gwałtów popełnionych przez niewiernych i po- 
wstrzymania nieprzyjaciół wiary, moralności i po- 
rządku spółecznego. 

Medyolan 4 sierpnia. Perseveranza donosi, że 
rząd sardyński nakazał pobór do wojska klas wie- 
ku z lat 1838 i 1839. 

„o €apol 3 sierpnia (przez Genuę). Miasto jest 
ciągle spokojne. R 

Carogród 2 sierpnia. Achmet pasza jenerał- 
gubernator Damaszku przybył tutaj, a po złożeniu 
z urzędu odesłano go do Syryi gdzie ma być są- 
dzony. Kursid-pasza gubernator Bejrutu został u- 
więziony. i 

Londyn 4 sierpnia. Na dzisiejszem nocnem po- 
siedzeniu Izby niższej lord Johu Russell oświad- 
czył: W Paryżu spisano protokół, w moc którego 
postanowiono wysłać do Syryi na żądanie Porty 
12,000 wojska, którego połowę składać będą Fran- 
cuzi; pomoc ta udzielona Porcie, niemoże trwać 
dłużej nad sześć miesięcy. Podpisano także inny 
protokół, w którym Porta zawezwaną została do 
spełnienia zobowiązań przyjętych na siebie w moc 
traktatu z r. 1856, tudzież postanowiono, aby z te- 
go tytułu nie przedsiębrano na przyszłość inter- 
wencyi. Przy innej sposobności rzekł lord Russell: 
Austrya i Rosya odrzucają konferencyę w sprawie 
sabaudzkiej ; jeżeli oba te mocarstwa niecofną swo- 
jéj odmowy, załatwienie tej sprawy musi się od- 
być na innej drodze. 


Przegląd polityczny. 


Depesze telegraficzne. 

Paryż 4 sierpnia. Dzisiejszy Monitor donosi, 
że wczoraj posłowie państw zagranicznych zgro- 
madzili się dla podpisania protokułu względem wy- 
prawy syryjskiej, przyczem oświadczono, iż posta- 
nowienia wspólne mają mieć natychmiast moc wy- 
konawczą. Constitutionnel donosi, że wydano już 
rozkazy, aby wojsko przeznaczone do Syryi, wsia- 
dało na okręty. 

Paryż 4 sierpnia wieczór. Dzisiejsza wieczor- 
na Patrie donosi, że pułki stojące w Chalons 
a przeznaczone na wyprawę do Śyryi, opuściły o- 
bóz chaloński, jadąc do Tulonu gdzie wsiądą na 
okręty. Wczoraj odpłynęło cztery okręty przewo- 
zowe do Algieru, zkąd zabrać mają wojska prze- 
znaczone do Syryi. 

Paryż 4 sierpnia. Według nadeszłych tu wia- 
domości prywatnych, liczba wymordowanych w Da- 
maszku ma wynosić 8000. (Listy przez Smyrnę 
utrzymywały, iż liczba wymordowanych w samym 
Damaszku do 15,000 dosięga. P. R. Cz.). 

Turyn 3 sierpnia. Utrzymują tutaj, iż ministe- 
ryum postanowiło odwlec układy z Neapolem o 
przymierze aż do zebrania się parlamentu neapo- 
litańskiego (Już przed dwoma tygodniami Opinione 
turyńska, organ Cavoura, pisała, iż gabinet turyń- 
ski zanim zawrze przymierze z Neapolem, musi 
znać usposobienie ludności neapolitańskiej, a prze- 
to musi wstrzymać się z zawarciem przymierza aż do 
zgromadenia się parlamentu w Neapolu. P. R. Cz.). 
Dziennik Opinione donosi, iż w Paryżu ukazała się 
broszura pod napisem: „Jedność włoska w obec 
Francyi i Europy“; autor broszury utrzymuje, iż 
Francya nie będzie się sprzeciwiać jeżeli ludność 
Sycylii i Neapolu orzeknie przyłączenie do Pie- 
montu, i że Cesarz Napoleon, gdyby nieprzyjaciele 
j i ; Wioch przeciwko temu orzeczeniu powstali, okaże 
cerów i 800 żołnierzy 1 majtków, Dziennik ten | się sprzymierzeńcem Piemontu i bronić będzie za- 
donosi dalej, iż większa część floty „wojennej bal- f sady woli narodowej, zasady której winien swą 
tyckićj rosyjskićj sdara teraz ćwiczenia pod koronę. 

Sweaborgiem. Morski Zbornik ogłasza cały sze- Medyolan 4 sierpnia. Dzisiejsza Perseveranza 
desłanych przez dowódzcę fy j : i iz M 30 

reg raportów na i by ę regaty | podaje uastępujące wiadomości: esyny Z 
rosyjskićj „Ilia Muromec znajdującćj się przy | lipca. Medici, Fabrici i Garibaldi weszli do miasta 
brzegach syryjskich; fregata ta, na wieść „o mor- j Mesyny. Wyprawa do Kalabrii jest bardzo bliska. 
dach na Libanie, pierwsza przybyła do Bejrutu , i | Garibaldi znajduje się na przylądku Faro (przy- 
z tego powodu jej dowódzea otrzymał order Zba- lądek sycylijski leżący najbligój wybrzeży kala- 
wiciela od króla greckiego. bryjskich, gdyż w tem miejscu cieśnina mesyńska 
a a jest naj węższa. P. R. p W i e ai 
. jeiscowa i zagranicz a zawartćj między jenerałami Clary i Medici posta- 
Kronika miejsco <a nR nowiono nhs se zasady: Cytadella mesyûska 

Kraków 6 sierpnia. Nakładem księgarni Juliusza zoztaje neutralną tak długo dopóki wojna jest pro- 
Wildta wyszedł z drukarni i I CG Am „Prze- wadzoną i bez względu gdziekolwiek Jest prowa- 
wodnik w wycieczkach na Babią G s: o Tatr i Pie- f wadzoną; z cytadelli niebędą strzelać, wyjąwszy 
nin“ przez X. Eugeniusza Janotę prořesora tutejszego | gdyby sycylianie przypuścili do nićj atak; woj. 
gimnazyum, znanego już z kilku monografij. Autor po. | ska królewskie mają opuścić warownie Gonzaga 
przestając w tóm dziełku na Tatrach days gh jako |i Castellucio (dwie małe warownie przed Mesyna 
najbliższych i ztąd najwięcj wn j., biecuje |należące do obwodu zewnętrznych fortyfikacyj 
podobnież opisać podgórze i stoki dalszych gór oq pol- | P. R. Cz.). Linia demarkacyjna neutralna między 
skićj strony. „Przewodnik“ X. Janoty nicograniczą sie | przedniemi strażami obu stron, będzie wytkniętą 
na wskazania dróg podróżnikowi udającemu się na zwie- | w szerokości 20 metrów. Zapasy i amunicya w dwóch 
dzenie téj okolicy górskićj, lecz mu sl poc rękę opis wzmiankowanych warowniach, które wojska kró. 
mieszczący w sobie topografię i statysty ĘUCJSC zwie- ewskie opuszczają, oddaną zostanie W ręce neu- 
dzać się mających, a nadto liczne p O. "skazówki | tralne, (Powyżćj pod oddziałem „Włochy“, poda- 
pod względem geologicznym i botanicznym, korzysta- liśmy nioco odmienne warunki %6) konwencyj ogło- 
Jąć Z prac Zeisznera i Berdaua. Ten A 2 „życzył | szone w Monitorze francuskim. P. R. Cz.) Z Reggio 
autorowi „Przewodnika rękopismów swoic! = peł |w Kalabryi donoszą pod d. 30 lipca: Wojska kró- 
nienia rozdziału obejmującego florę tatrzanską. Zapj. |lewskie z Sycylii wracające 1 W prowincyj naszćj 
ski balneologiczne oparte na pracach Aleksandrowicza, rozłożone, wynoszą 12,000. W Mesynie jest do 
Skobla, Czyrniańskiego, Torosiewicza. W książeczce téj 10,000 wojsk sycylijskich. Kapitan Litta posłany 
znajdzie przeto czytelnik wszystko to cogo Przed za. |z listem króla Wiktora: Emanuela do Garibaldego, 
braniem się do podróży obchodzić może, co daléj odpłynął 2 sierpnia z Sycylii do Turynu z odpo- 
w ciągu jéj uwagę jego zwracać na siebie godne, | wiedzią Garibaldego, iż postanowił uderzyć na 
zarazem uboga dotąd literatura opisowa ziemi naszćj, | Neapol. f 
treściwćm, ale wielostronném dziełkiem zaopatrzoną Rzym 2 sierpnia. Papież wydał encyklikę do 
została. Dla uzupełnienia topograficznćj części opisa- biskupów syryjskich w odpowiedzi na ich list 
nych miejsc, służy naprzód rozciągła rycina przedsta- |z 26go czerwca. Ubolewa w nićj nad mordami 
wiająca widok Tatrów nowotarskich Z wymienieniem | popełnionemi na Maronitach l wyrażą smutek z po- 
nazwiska każdego z 48 szczytów czyli wierzchów, a | wodu barbarzyństwa tureckiego; wychwala wypra- 


ckiego i Księcia Rejenta pruskiego. Dotychczas mó- 
wiono tylko o przybyciu księcia Rejenta do War- 
szawy, wzmianka zaś o Cesarzu Jmci austryackim 
po raz pierwszy w Wiedniu została głośno wypo- 


Gaz. di Verona (urzędowa) niepo estaje na 
trzech monarchach w Naa Z Wiednia otrzy- 
mała ona w tym względzie telegram, który mówi, 
że mają się nadto zjechać w Warszawie królowie 
Holenderski, Belgijski, Saski, Hanowerski, Bawarski, 
Wirtemberski, Elektor Heski, WW, Książęta Heski, 
Badeński, Weimarski itd., a każdy z ministrami. 
Mimo, że to mówi gazeta urzędowa, wszelako nie 
dajemy Jej wiary bezwzględnie, zwłaszcza, że już 
nieraz zdarzyło się jéj puścić wieść bezzasadną. 

Na sycylijskim teatrze wojennym bliskim jest 
wypadek stanowczy: wyprawa Garibaldego w Nea- 
politańskie, która, sądząc z dzisiejszego stanu rze- 
czy w Neapolu, skończy się zapewne pomyślnie. 
Według wiadomości telegraficznych z Sycylii, się- 
gających do 31go lipea, następujące tam było po- 
łożenie rzeczy w ostatnich dniach lipca. 

, Po zawarciu konwencyi wojskowćj w dniu 25 
lipca między jenerałem ary dowodzącym wojska- 
mi królewskiemi w twierdzy mesyńskićj a jenera- 
łem Medici działającym z upoważnienia dyktatora, 
konwencyi bardzo korzystnój dla wojsk sycylij- 
skich, jak to jest jawne z jej warunków powyżćj 
podanych, weszła w dniu 26 lipca do miasta Me- 
syny przednia straż wojsk sycylijskich pod do- 
wództwem jenerała Medici. Następnie w dnia 27 
lipca wkroczyła do miasta lub rozłożyła się pod 
nióm, główna siła sycylijska, pod dowództwem 


nie wojskom królewskim tłumaczono w ten spo- | ków włościańskich. Lecz projekt ten dopiero z pro- 
ców składała się z rodzin wojskowych lub była po-| Inna komisya kreśląca projekt przekształcenia 
lermie, Unita Italiana, zamiesza list z Milazzo, | jekt przedstawiła Radzie Państwa. Utrzymują, że 
dzierżawiania przez rząd monopolu sprzedaży wód- 
cylianom; zaprzecza również pogłosce o surowych t 
Zmiana dotyczasowego systemu jest 
na utrzymuje: że mieszkańcy nie mieli żadnego ESSA 
Draźliwa jest ona pod względem finansowym, gdyż 
policyanci przebrawszy się w suknie cywilne, we- |g 
— Wiadomo, iż między jenerałem Medici dzia-| strony jakaż to olbrzymia masa nędzy, występków 
syną zgromadzonych, a jenerałem Clary dowodzą- | wiem właśnie w dotychczasowym systemie, dzier- 
téj konwencyi wojskowej, podaje Monitor w na- wstrzemiężliwości, które w prowincyach polskich 
następujących zasadach: Wstrzymąnie kroków nie- | Sząc moralność i dobry byt mieszkańców, zmusza- 
wać miasta; swobodne stosunki między wojskami Komisyą króśląca projekt przemiany przepisów 
żegluga w cieśninie mesyńskiej.* 
ani słowa w konwencyi; a gdy zawieszenie broni | d 
stały. 
ków potrzebnych do zdobycia silnej twierdzy me- | d 
czącą warownią w porównaniu z cytadelą mesyń- 
zajętą przez siebie twierdzę mesyńską, mu- 
a mimo tego twierdza mogłaby mu uczynić dy- 
twierdzę tę zupełnie zneutralizował i uczynił sobie 
zaraz się żyć O powodach które znaglić mogły 
otrzymał od rządu konstytucyjnego neapolitańskiego, 
okolicznościach i chce wszelkiemi środkami drogę a AT oklelstajo> przes ZONY emropalską 
jący się stan rzeczy w Neapolu: oto powody, 


dego kamieniami i wrzącym olejem. To sprzyja- | tych władz, zgodnie z zasadami przemiany stósun- 
sób, że to Milazzo małe miasteczko ufortyfikowane, | jektem téj wielkićój przemiany zatwierdzenie ma 
miało zawsze załogę a większa część mieszkań- | otrzymać. 
łączona związkami rodzinnemi z oficerami i żoł- dotychczasowego systemu dzierżaw propinacji i 
nierzami. Tymczasem dziennik wychodzący w Pa-| akcyzy, ukończyła już podobno swą pracę i pro- 
którym zaprzecza, aby wraz z wojskami królew- | podstawą tego projektu jest zupełne zniesienie wy- 
skiemi walczyli właściwi mieszkańcy przeciw Sy- zaa 
ki i akcyzy a zastąpienie ich podatkiem od wy- 
środkach jakich miał użyć dyktator względem | robu wódki. Zm 
tych mieszkańców. Korespondent do Unitu Italia- | bardzo ważna, i pożądana pod względem moral- 
nym, lecz zarazem dla skarbu bardzo draźliwa. 
udziału w walce, lecz przed bitwą opuścili zupeł- i St © i 
nie miasto; natomiast żandarmy neapolitańscy i | wydzierżawienie propinacyi i monopolu wódczane- 
o na cztery lata od 1859 r. do 1863 r. przynio- 
szli do domów i oni to rzucali kamienie i lali sło rządowi 127,768,000 rs, a o 28 milionów rs. 
wrzący olój na żołnierzy sycylijskich. więcćj niżeli za przeszłe cztery lata. Z drugiej 
łającym w imieniu dyktatora Garibaldego i dowo- |i szkód z pijaństwa pochodzących być musi, gdy 
dzącym przednią stażą wojsk sycylijskich pod Me- |od nićj procent 127 milionów rs. wynosi. Albo- 
cym wojskami królewskiemi w cytadeli mesyńskiej, | żawcy tego monopolu starali się dla własnego in- 
stanął układ o zawieszenie broni miejscowe. Treść | teresu zwiększać pijaństwo włościan. Towarzystwa 
j : jprzód utw do właściwych ro- 
stępujących wyrazach: > pajprzód utworzone przeszły do właściwych ro 
„W Mesynie podpisano konwencyę wojskową na | ryjskich i w nich się pomyślnie rozwijają podno- 
przyjacielskich; wojska sycylijskie nie będą ata- | Ją już do zmiany systemu i przyprawić mogą dzier- 
kować cytadeli; cydadella nie będzie bombardo- | żawców monopolo wódczanego o bankructwo. 
obu stron w Mesynie, Syrakuzie i Angosta; równość Paszportowych, jeszcze swojego zadania nie ukoń- 
obu bander neapolitańskiej i sycylijskiej; swobodna | czyłą, 
O wstrzymaniu wyprawy Garibaldego na ląd sta- 
ły przez czas trwania zawieszenia broni, nie-ma 
jest tylko miejscowe, więc nieprzeszkadza Gari- 
baldemu do rozpoczęcia zaraz wyprawy na ląd 
Taka konwencya zdaje nam się jest bardzo ko- 
rzystną dla dyktatora. Nie miał on bowiem środ 
syńskiej, gdyż zaledwo, jak wiemy, mógł zdobyć 
słabo ufortyfikowane Milazzo, będące nie niezna- 
ską. Przedsiębiorąc zaś wyprawę na ląd stały a 
pozostawiając na boku swej linii operacyjnej nie- 
siałby zostawić przeciwko miej oddział wyró- 
wnywający przynajmniej załodze neapolitańskiej, 
wersyę utrudniając żeglugę na cieśninie mesyń- 
skiej. Tymczasem na mocy powyższej konwencyi, 
nieszkodliwą. Gdy zaś powiedzie mu się wyprawa 
na Neapol, Mesyna niemając już celu opierania się, 
jenerała Clary do takowćj konwencyi, wspomina- 
liśmy już kilkakrotnie. Polecenie jakie zapewne 
który tylko w przymierzu z Piemontem widzi jedyną 
nadzieję dla tronu neapolitańskiego w obecnych 
t rzymierza ułatwić; brak ochoty w woj- 
"A Wasii walki, nakoniec uwaga na chwie- 
które skłonić mogły jenerała Clary do tej kon- 
wencji. 


Pszczoła Północna z 28go lipca donosi, że fre- 
gata parowa rosyjska „Wielki Admirał* już 25go 
lipca wyruszyła z Kronsztadu dążąc do brzegów 
syryjskich. W drodze ma ona się zatrzymać w Ply- 
mouth i w Gibraltarze, a za dwa tygodnie stanąć 
w Bejrucie. Osada téj fregaty składa się z50 ofi. 


Rosya, 


a włościańska w Rosyi posuwa się bar- 
też eiii. Komisya redakcyjna, zostająca dzisiaj 
od śmierci Rostoweowa pod przewodnictwem mi- 
nistra sprawiedliwości Panina, odsunąwszy pro- 
jekt Rostoweowa znany czytelnikom naszym, zaj- 
muje się dalej pogodzeniem różnych projektów 
przez komitety gubernialne skreślonych. Zebrała 
wszystkie materyały do stanowczego projektu słu- 
żyć mające i takowe w sześciu tomach wydała. 
Teraz zajmuje się kodyfikacyą przepisów i sfor- 
mowaniem z nich stanowczego projektu. Projekt 
ten ma być, jak wiadomo, po Jego ukończeniu, 
przedłożony komitetowi centralnemu i Radzie Pań- 
stwa, a wówczas po jego ków aa przez Ce- 
garza, w ustawę zamieniony. Wszystko to RZ Je- 
szcze zajmie czasu, tem więcéj, Away +2 
w komisyi redakcyjnej, Panin, prl anj e i 
sprawę przewłóczy, gdyż jest niechętny m w 
wiązaniu, które za sobą pociągnąć musi mn ' ro 
innych reform. Zresztą chociaż główne pytania 
w tćj sprawie i mnóstwo pobocznych, próby? 
mi zostały, wiele jeszcze kwestyj pozostaje do 
wyjaśnienia, AEO tl 

Tymczasem opinia publiczna w Rosyi i 
pliwością oczekuje ukończenia sprawy włościań- 
skićj, czując, że przewłoka w jéj OO: 
wielkie może zrządzić szkody a nawet wstrząśnie- 
nia spółeczne. Wprawdzie Dziennik tok T 
sprawiedliwości, zamieszczając sprawozdanie za ro 
ubiegły, donosi, że włościanie oczekują apokon e 
przemiany stósunków, į przytacza, że było tylko 4 
przypadków oporu w pełnieniu dotychczasowych 
powinności. Znając jednak co to są urzędowe 
sprawozdania rosyjskie, raportowi nie zupeł 
nie ufamy. Prywatni korespondenci donoszą, że 
wprawdzie nie było nigdzie znacznych zaburzeń, 
lecz włościanie z wytężeniem oczekują przemiany 
i przewłoka może być bardzo niebezpieczną. 

Jedną z licznych reform, które za sobą pocią- 
gnie przemiana stósunków włościańskich , jest re- 
Organizacya policyi ziemskićj i władz administra: 
cyjnych prowineyonalnych. Osobna komisya już 
W 1859 r. wykończyła projekt nowćj organizacyi 


jak tylko Garibaldi wyląduje na ea neapo- 


leją żelazną do Tulonu, gdzie miały również zaraz 
wsiadać na okręty. ad dawniej doniesiono, że 
w obozie chalońskim dwie dywjzyę stały w pogo- 
towiu do pochodu ra 2 wyprawę, wnosić przeto 
można, że Francya poszle do Syryi nejmnićj trz 
dywizye; ao 5, z Algieru ruszą równocześnie 
oddział keon okręty Yi, a już 3t. m. popłynęły 
Talon ty przew i 
z brania tego o dizia. 0zowe do Algieru dla 
Tak więc równocześnie może odpłyną dwi - 
4 Ds ptyną dwie wy 
i. : sycylijska do Neapolu i francuska do 


Antoni Kłobukowski redaktor odpowiedzialn y 
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Kars papierów publicznych i pienięlzy. 


(w walucie austryackićj). 


Kairaków 6 sierpnia. 


żądają płacą 


CZAS z Wtorku 7 Sierpnia 1860. 


Na wstępie tego listu korespondent „z nad Wisly“ 
dowodzi, że zakładanie młynów parowych jest dla kraju 
wielce pożądanem przedsiębiorstwem, albowiem służy rol- 
nictwu za znakomitą dźwignią, a nadto kładzie nieprze- 


Bunknoty polskie za 100 złr. now. złp.| 363 |357 | łamaną tamę odpływowi kapitałów ‘do innych prowin- 
Rubie obrączkowe miod 2 - Bugi 1 o 103; | cyj, z których dawnićj wydoskonalone wyroby Sprowa- 
-w neńakia za SRO d d $ 1 i g PEE ENEP 
gn] PRS dł 0 OBEC ? Rh „gł dzane bywały; w dalszym zaś ciągu przypisując głó- 
Pół mycryały fosyjsko - - e --«- „ fea 34 J10 20 wną zasługę pod temi względami młynowi parowemu 
Napoleondory 20-66 0; 3 * ** * * * „ [10 20 10 — |w Tenczynku, chwaląc również młyn w Czańcu 1 Czy- 
Dukaty holenderskie ważne . a ou ain „|584|5 86 |niąc wzmiankę o młynie w Szczepanowicach, pomija 
austryac lei, W GAGYI IE 6 2 594 młyn J p = mm : : q L 
Listy za.tawne galicyjskie z :uponam', . # 85, — „84 50 "a $ Podgórzu a s Ao jako: na spekulacył = 
Obligacye indemn, 7 kuponami.. Vaa „ nai 2:3 — pieckiéj oparte i jedynie zysk na celu mające- 
Pożyczka narodowa z r. 1854. „ |80 50 78 24 Nigdy dotąd nie uciekałem się € ú dzi 
) : - ę do ogłosze! en- 
Akcye kolei gal. bez dywid. z wpłata 50° 1455 143; : E io ; r 5 3 
Listy zastawne polskie z pelni è GEA „laoo. |. 993 nikarskich celem zachwalania zakładów lub wyrobów 
Zjazd E 00 moich, i teraz tóż biorąc pióro do ręki, chcę odeprzeć 
wwieden 6 sierpn'a (telegraf.) złr. 0 ZAL” i ie ni 
Augsburg 100 złreń 108 30 zarzuty niesłuszne, przezemnie nie wywołane, 4 prze- 
WZ UU A aid 95 50 cież na moją niekorzyść ogłoszone; nie myślę. zaś do- 
Dodir WE 6 ostr GT EPSSIGWA 126 30 uwodzić, że wyroby młynów moich przewyższają co do 
pie 160 Franków: 27.070104. OZTA + z 30 jakości wyroby młynów współzawodniczący ch, rachując 
FT Paa ECM POJ asd 20 gs w tym względzie na sąd interesowanćj publiczności, 
» w na wałułę austr, BO sta 63. 75 [Która zdaje mi się być najwłaściwszym sędzią, wiado- 
/ ai ażuiia tn 0 0 iR BK 62 75 mo jój bowiem najdokładnićj, kto najlepszych i najtań- 
mn y Siaaiz „BQL MIUIC enp e 55 — szych wyrobów dostarcza i tego tóż względami swemi 
3 [0 dE „OMOŻWOURIBOG ASY" "c" fji A> isis Oka " 
pae bron o A Mpi najwięcćj obdarza. 
j Bd =akORdORGQZ" SAn 130 . — Korespondent po. dłuższych wywodach przytacza, że 
= > p A R re: p a właściciel młyna parowego na Podgórzu przy Krako- 
(WB1Tq8 a aa ` 5 sań, r jak sie zdaje czysto kupiecki i 
» Kredytu ruchamieg9*0411-94 pdo dlaka 109 75 krę Aet, bkan = się zdaję Ca : w s 
Pożyczka narodowa: "= ro: sjgoisis 80 40 ży CZY sobie liższego rozpatrywania stosunk Ww swoich 
Oblizacye indemn. gali. . . . . . . aiy 70 50 i że z tćj przyczyny o tymże zakładzie nie bliższego 
Akcye bankowo koc „miudsięż Ig 840 powiedzieć nie jest w stanie. Rzecz ta atoli ma się 
„ kolei półnoonej |. . . . soe « » 1877 — : si gdyż wyjaśnieni Atawa przedsiebi 3 
kredytu ruchomego aż) bs 192 inaczćj, gdyż wyjaśnienia ogółowe przedsię iorstwa tego 
” kolei francusko-austryackićj -/+ + + 257 50 tyczące się, wręczyłem pisemnie Komitetowi ostatnićj 
= „ nadcisańskićj, < - - « * ORT Te gospodarczo-rolniezćj wystawy Krakowskićj. O tem jak 
le" _»_gulieyjskićj Karola Ludwika sło 143 50 się zdaje, szanowny „korespondent nZ nad Wisły“ nie 
Lwów 3 sierpnit. wiedział. ' 
Dukat holende in M a rari eNA Ą 4,594 Chcąc przeto dać dowód mylności powyższego twier- 
y Htr yE — a ARNS „W 7 |5 98 „das ostanowi EA or ; a 
PélimperysirosyjókiosoiZenig sinoti „ 10 45 10 27 «erę Pii NR oałonić, (2, agmane tajemnice 
Rubel rospjskiinajaśt zisotsd piovdysty 2-351 |-1, 92 pi ZEW DUD CIA. 
Talar pruski . + 7 neina a aaa dal] 192 | 1 87 Młyn mój wybudowałem w r. 1848 nie zaś wr. 1855, 
Pięciozłotówka wiem PAZBBO Z PEM 2% — — [jak to szanowny korespondent twierdzi, a zatem w cza- 
ryk zastawno galio. bez kupon. . . . . s 84 93 8438 |sje, w którym kraj nasz nie znał jeszcze téj gałęzi 
ig. indemn. bez kupon. . s.s. 71 65 70 68 słu; i kied mł dla zł 
Pożyczka narodowa bez kupon. 80 25 79 50 przemysłu; I Kiedy warszawski młyn parowy dla Z ych 
"POR 3 ka. rezultatów pod zarząd Banku oddanym być musiał. 
Warszawa 4 sierpnia Mi ikichŚni e i W 
Pólinacraały i. oral sisbałozw rakli | „— |; 5-564 mo wsze 1 nieprzyjaznych wróżb powiodło mi się 
Obligi skarbowe a a w insis i m 193,8%., — „| a w przeciągu lat 12 przedsiębiorstwo to o tyle 
: EE IONE O e Eaa p Rt 1 377 | rozszerzyć, że obecnie dwie machiny parowe o sile 55 
Listy pona okresu . . . - « . rubli |14 97 14 r koni, jedenaście kamieni w ruch wprawiają. W ten 
SE jan saiad di meisdi oe A,| ea ~" {sposób otworzyłem wyrobom moim drogę na wszystkie 
Wrocław 4 sierpnia. targi krajowe i zagraniczne, a nawet na targ londyń- 
Ea p mon. nowój . RIO | n fski, gdzie też wyroby te nie bez korzyści Z wyrobami 
AI LĄBRWIS. Ę 3 5 |o=cla a as gaano  okanyin DA p , : 
> ae SOA A RO. aa 2 sz! =. | francuskiemi, hiszpańskiemi i niemieckiemi współzawodni- 
Poznańskie listy zastawne 4%, + + «/« mii —_|100; |ctwo wytrzymują. 
R) Ek Oak — |. 93 Pisemne dowody w tym względzie: mogą być każdćj 


ai Da „ą! 
Obligi kolei krak.-szlask. . . 


MOANN NONE SE ERSE OAAS FT CZNA S AAA 
Wiadomości handlowe i przemysłowe. 


Z Wadowickiego 4 


(W. S) Zwracam uwag 


chami andrychowskiemi. Jest to handel dużego 


z któregoby dały się ciągnąć znaczne korzyści, gdyby był 
dlań wyjednać wy- 


w ręku ludzi fachowych, i gdyby można 
wów przynajmniej taki jaki był poprzednio. 

To samo tyczy się wyrobów nicianych w Stryszo 
gdyby wyrabiającym 


poślednich korzyści. 
WIDZ AI LATAZ 


Odchodzą: 


z Krakowa do Warszawy: T rano = 
i Wrocławia T rano; 
do Ostrawy (przez Bogumin (Ode 


do 


Prus) 9. 45 rano == do Rzeszowa 5. 40 
rano; = do' Przeworska 10. 30 rano; = do 


Wieliczki 11. rano. 


z Wiednia do Krakowa T rano; 8. 30 wieczór. 


z Ostrawy do Krakowa 11 rano. 

z Granicy do Szczakowy 6. 30 rano; 2. 6 po 

z Szczakowy do Granicy 10. 15 rano; 1. 48 
dniu; 7. 56 wieczór. 


z Rzeszowa do Krakowa 2. 15 po południu = z Prze- 


worska 9 rano. 


Przychodzą: 


do Krakowa z Wiednia 9. 45 rano; 7. 45 wieczór = 


z Wrocławia i Warszawy 9. 


5. 27 wieczór — z Ostrawy (przez Bogu- 
min (Oderberg) z Prus) 5. 27 wieczór = 


z Rzeszowa 8, '24 wieczór; = Z 


ska 3 po Połud.; z Wieliczki 6. 40 wieczór. 
od Rzeszowa z Krakowa 12. 1 w południe = do Prze- 


worska 4. 30 PO południu. 


„w 


Przyjechali od 4 do 6 Sierpni 


HOTEL DREZDEŃSKI. Aleksander hr. Dziedu 
dóbr z Izydorowio. Franciszka 


publiczności na handeł drelicha 


dostarczono materyału tańszego i udzie- 
lono zachęty pod względow pokupu, zdołałyby użyczyć vie- 


RY EGZ N VASTINE TOPES 


A WCZK SN SDE 
Pociągi osobowe na kolejach żelaznych. 


3. 35 po połud. = 


Szymańska wł. dóbr z Gali- 


chwili osobom interesowanym udzielone. 
Przedsiębiorstwo to prowadziłem przez lat 8 uży- 
| wając robotników niemieckich, dopóki się nasi chłopi 
|do tego nie przyuczyli, obecnie w zakładzie dawniej- 
szym pracują już. sami robotnicy polscy; po upływie 
8-letniego peryodu bez wszelkićj krajowćj konkurencji, 
otworzony został młyn parowy W Szezepanowicach, a 
w dwa lata późnićej w Tenczynku, którego dyrekcya 
i personale powiększćj części ukształcenie praktyczne 
w tym zawodzie zakładowi mojemu zawdzięczają. Sko- 
ro więc tenczyński młyn parowy, będący właściwie na 
mniejszą skalę kopią młyna w Podgórzu, uważany jest 
za zakład tak ważny i tak wielce dla kraju pożądany, 
to zapewne nie weźmie nikt tego za złe, że pierwszy 
założyciel tćj gałęzi przemysłu w kraju naszym, ro- 
ści sobie prawo chociażby do setnój części zasług 
młynowi parowemu Ww Tenczynku przyznanych. 

Chcąc żądanie to. usprawiedliwić, niechaj mi wolno 
będzie rozpoczęte W wspomnionćj korespondencyi po- 
równanie między młynami parowymi podgórskim a ten- 
czyńskim. dalój poprowadzić. 

Kiedy wstęp do młyna tenczyńskiego dozwolony jest, 
o ile mi wiadomo, tylko niektórym osobom, młyn pa- 
rowy podgórski dla każdego tak dla profana, jakotóż 
i człowieka fachowego otworem stoi, a to za prostem 
zgłoszeniem się; oprócz tego młodzież szkolna insty- 
tutu technicznego krakowskiego zdejmuje rok rocznie 
pod przewodnictwem PP: profesorów plany i modele 
młyna podgórskiego, Przez co rozpowszechnia się po 
kraju znajomość tój gałęzi przemysłu; nakoniec nawet 
osobom chcącym się praktycznie w celu prowadzenia 
takiego przedsiębiorstwa wykształcić, zarząd młyna u- 
łatwia jak najchętnićj uzyskanie tych wiadomości, nie 
tając żadnych korzyści przez ulepszone prowadzenie fa- 
bryki osiągnąć się dający ch, aby z czasem przedsiębior- 
stwu takiemu z zaszczytem przewodniczyć mogły. Obe- 
cnie praktykuje w młynie podgórskim przyszły zarząd- 
ca budującego się młyna parowego w Piotrkowie. 

Podobało się dalój  SZamownemu korespondentowi 
„z nad Wisły“ zawiadomić publiczność, że młyn pa- 
rowy tenczyński łącznie 7 browarem i gorzelnią rocznie 
do 45,000 korcy zboża przerabia, a podgórski zale- 
dwie kilkadziesiąt tysięcy tehtnarów mąki rocznie pro- 
dukuje; jednakże faktem jest, że młyn tenczyński ty- 


sierpnia. 


rozmiar u, 


we, które 


Wiednia 


rberg) do 


południu. 
po połu- 


45 rano; 


Przewor- 


» 


a. 
szycki wł. 


ovi. Tekla Rossin wł. dóbr z Odessy, Hr. Wład. Stecki wł. ; ETERRA ; 
dóbr z Rosyi. Anna Nowosielska, wł. dóbr n córka z Oze- | godniowo nie więcćj jak 4 do5 set korcy zboża miele, 
stochowy. Giza Ghyczy ob. z Totis. Władysław Brzesanyi | gdyż jęczmień na użytek browaru, a żyto na użytek 


wł. dóbr z Darodz. Józef Modliński 
Piotr Cigala ob. z Piacencyi. 


Wyjechali: M. Grocholska wł. dóbr do Szczawnicy. Albert 
Janikowski ob. do Wieliczki. Kornel br. Golejewski wł. dóbr 
do Paryza. 
p. Graf kup. do Ro- 


syi. Wanda Dąbrowska obyw., Julia Szumakowicz .0byw.;: do 


do Lwowa. Hr. Adam Hołoniewski ob. 
Wierzchlejski dzierżawca do Łukowie. 


Warszawy. 


NH 


(Nadesłane). 


Ty ai p i . . 
W numerze 146 Czasu z dnia 20 zamieszczony Z0- 


stał list z nad Wisły poświęcony uwagom € 


parowych w zachodnich obwodach Galicyi, obejmujący 


kilka mylnych doniesień o młynie parowym 
rzu, o których sprostowanie upraszam. 


W Drukarni „CZASU.* 


wł. dóbr z Krzywosządz. 


| 


gorzelni przerabiane, nie mogą wchodzić w zakres wy- 
robów sztucznego młyna parowego amerykańskiego, bo 
do tego wystarcza zwyczajny młynek o sile jednego 
konia. Ilość zatem w młynie tenczyńskim rocznie prze- 
rabianego zboża, można pod warunkiem ciągłego ru- 
chu całoroczhego na 20,000 korcy oznaczyć, gdy młyn 
podgórski o 11 kamieniach przy zwyczajnym obrocie 
miele rocznie 65,000 korcy Zboża. 

Mylnem także jest twierdzenie, jakoby młyn tenczyń- 
ski przerabiał zboże z dóbr do hrabstwa tenczyńskie- 
go należących, gdyż dzieje się to tylko wyjątkowo i 
każdy z tutejszych handlarzy zboża poświadczy, że 
zboże produkcyi tenczyńskićj miejscowej bywa zwykle 
sprzedawane, a młyn tenczyński skupuje zboże w Kró- 


Napoleon 


) młynach 


na Podgó- 


lestwie Polskiem i w Galicyi, tak jak i inne zakłady 
tego rodzaju. 
Nadmienić następnie muszę, że różnica w cenie Wy- 


robów 
rzyść 


dniejszego położenia młyna podgórskiego, jak to sza- 


nowny 
trznój 


niem świadczy w obecnym przypadku 40-letnie do- 
świadczenie właściciela w podobnych zawodach nabyte, 
jak niemnićj okoliczność, że dozór nad temże przed- 
siębiorstwem osobiście prowadzi. 

Młyn tenczyński sprzedaje swoje wyroby dozwalając 
jednomiesięcznego kredytu, podgórski zaś za 


płatę, 


kszych zapasów wyrobu. Trzebinia, 
wet same Krzeszowice uważają dla siebie za rzecz 
korzystniejszą z pominięciem bliskiego młyna tenczyń- 


skiego 


za takowe gotówką płacą; 


w posi 


obydwóch w mowie będących młynów, na ko- 
podgórskiego wypadająca, zależy nie od dogo- 


korespondent twierdzi, ale raczćj od wewnę- 
administracyi, za którćj dokładnem prowadze- 


gotową za- 


tego ten ostatni nigdy nie posiada wię- 
Chrzanów a na- 


a mimo 


zaopatrywać się w wyroby podgórskie, chociaż 
i nadto znajduje się obecnie 
adaniu podpisanego propozycya głównój piekarni 


warszawskićj, w którćj przy równych warunkach dają 
pierwszeństwo wyrobom podgórskim; dowody w téj mie- 
rze gotów jestem udzielić każemu interesowanemu. 
Nakoniec co do jakości zboża szezególnićj pszenicy; 
szanowny korespondent zdaje się również w niewiado- 


mości 
miękk 


tną, gdyż do tego 


jest p 


zostawać. Biała bowiem pszenica jest dla swój 
ości do wykwintnych wyrobów zupełnie nie zda- 
potrzeba ziarna twardego, jakiem 
szenica galicyjska (i banacka), który to przymiot 


dopiero młyn Podgórski odkrył i na korzyść kraju 
obrócił. Téj też okoliczności zawdzięczają właściciele 
ziemscy poszukiwanie czerwonej pszenicy i utrzymanie 


jój w 
Nie 


równych cenach Z białą. 
ch więc powyższe szczegóły o młynie parowym 


podgórskim przytoczone posłużą szanownemu korespon- 
dentowi „z nad Wisły“ w miejsce żądanych wyjaśnień, 
a publiczności za usprawiedliwienie moje przeciw zarzutom 


przez tegoż publicznie poczynionym. 


plan 


à 


w gotowiźni 


M. Baruch. 
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Urzędowe. 
[Ne. 12,592] OB WIESZCZENIE. 


(34-3) 


W domach PP. Janowskiego i Bałwańskiego pod L. {143 
13/9 na Kazimierzu, są pomicszkania każdego czasu na lat 
trzy za czynsz umiarkowany do wynajęcia. Wynająć sobie 
życzący, zechcą się zgłosić w Magistracie w Biórze IV De- 


pariamentu, gdzie o bliższych warunkach dowiedzieć się mogą 


Magistrat król. główn. Miasta 
Kraków dnia 25 lipca 1860. 


EREINA 


IEF Potrzebny jest kapitał BB 
od 1.000 do R»500 VA LET 


który na lat przynajmniej sześć na pierwszéj 
hipotece jednćj z tutejszych, w mieście poło- 
żonych Realności, zabezpieczonym być może. 
AE" Wiadomość w Administracyi „Czasu * 


Dla Rodziców i Opiekunów! 


MŁODZIENIEC od 15 do 16 lut znający dobrze piso- 
n M wnie polską i cokolwiek niemiecką, płyn 
nie czytający w obu językach. — chcący się poświęcić pracy 
w Sztuce Drukarskićj. może być przyjęty do nauki w Dru- 


karni Z, J. Wywiatkowskiego w Krakowie, uli 
Sławkowska pod L. 284. z z *(209-3) 
składające się z kilku 


Mieszkanie na piętrze pokoi, a mogące być 


w potrzebie rozdzielone, z wszelkiemi wygodami i przyjemnym 
widokiem na wszystkie strony, jest do wynajęcia od A Pa- 
ździernika r. b. w ogrodzie „pod Łańcuchem* 
zwanym. (705-4) 


ZENIE. 


i 


LUDWIZA 


zamierza budowę t3-milowćj przestrzeni kolei 


ZPRZEMYŚLA do LWOWA 


poruczyć jednemu przedsiębiorcy. 
Ogólne koszta budowy preliminowane sa na sumę 4,292,000 złr. wal. austr 
; : 4 


z których przypada: 
na niższe budowy ziemne . . . . 
na wyższe 


dtto 


Warunki, tabele cen i 


powierzchnie (z wyłączeniem materyałów drewnia- 
nych, żelaznych i szutru) . . «|. « « sosun onie 
na postawienie budynków . . «2/1. ; : 
inne szczegóły tego projektu znajdują 
pnia r. b. do przejrzenia w centralnem Biórze Towarzystwa w Wiedniu (Stadt Heiden- 
schuss, w gmachu Zakładu Kredytowego). 


. złr. 2,340,000, 


. złe, 322,000, 
- . złe; 1.630,006. 
się od 20go sier- 


. . . . 


Oferty mają być podane franco najdalćj do 


KĘ” dnia 4 Września r. b. TĘ 


dem budo 
rzemyśla "do 


do 6éj godziny popołudniowćj, zapieczętowane, opatrzone napisem : 


Oferta wzgl! 
1 L l 


rzestrzeni kolei 
wowa. 


Każda oferta musi zawierać nazwisko oferującego i jego miejsce pobytu; tudzież 


y i kosztorysy 


musi oferent udowodnić swe uzdolnienie do przedsiębrania podobnćj budowy i złożyć 
deklaracyę, że wszelkie téj budowy dotyczące ogólne i szczegółowe warunki, tabele cen 
przejrzał i podpisał, i że się wszelkim dotyczącym warunkom sód daje 
Nakoniec należy do oferty przyłączyć 8 
wadium w kwocie najmnićj 


rewers na złożone w kasie Towarzystwa 


50.000 zir. wal. austr. 


e, lub tóż w papierach giełdowych podług kursu dnia złożenia, 


Wadya ofert nieuwzględnionych, zostaną zwrócone w 8miu dniach po powzięciu 


stanowczój decyzyi Rady Zarządzającćj, do którego 
związany pozostaje: 


to czasu każdy oferent swoją oferta 


Poruczenie jednak tój budowy niezawisło jedynie od najmnićjszćj oferty, Rada Za- 


Wiedeń dnia 20 Lipca 1860 r. 


rządzająca zastrzega sobie nawet, bez względu na mniejszą ofertę, wybrać takiego przed- 
siębiorcę, któryby €o do dokładnego i punktualnego wykonania tćj budowy, pną gwa- 
rancyę dawał. 


(720-3) 


Rada Zarządzająca ck. uprzyw. kolei galic. Karola Ludwika. 


oz A 
wys. bar. | stan ciep. | wilgotn. 
w lin. par-| podług | powietrza kierunek 
o Gai. Reaumura.| względną i następnie wiatru 
325” 57 PR | IŻ | 63 
pod | 12 0 92 zachodni waa 
25 13 11 2 91 n F 


1673 


zmiana ciepła 
stan 

Zjawiska w ciągu dni 
NIEBA napowietrzne oni 

od | do 

mam wh 
po południu deszez 
pochmurno + 995 +18" 1 
pogoda z chmurami | przed południem deszcz 


pogoda z chmurami deszoz +7 9 


4 vs 


Rządzca Drukarni, Antoni Rother. 


